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Powiat

Kolejny 
remont w szkole
Lada chwila ruszy kolejny remont w Zespole Szkół nr 
2 w Golubiu-Dobrzyniu. W zeszłym tygodniu przeka-
zano plac budowy wykonawcy inwestycji. W szkole 
zostaną wymienione okna, drzwi, rynny, instalacje 
odgromowe oraz wyremontowane kominy. Wartość 
prac to prawie 450 tysięcy złotych.

GOLUB-DOBRZYŃ  Od 1 lipca w Szpitalu Powiatowym w Golu-
biu-Dobrzyniu mogą zostać zawieszone oddziały ginekologiczno-
położniczy oraz noworodkowy. Na trudną sytuację w placówce 
zwracają uwagę pracownicy szpitala i mieszkańcy powiatu

Problemów 
szpitala ciąg dalszy

REGION

Podziękowania 
za wzorową służbę

str. 2

W zeszłym tygodniu prze-
kazano plac budowy na remont 
budynku Zespół Szkół nr 2 w Go-
lubiu-Dobrzyniu, w którym 
uczestniczyli wicestarosta golub-
sko-dobrzyński Zbigniew War-
nel, dyrektor szkoły Agnieszka 
Brzostowska, wicedyrektor Rafał 
Szynkiewicz oraz przedstawiciel 
firmy NAT-BUD Sp. z o.o. z siedzi-
bą w Toruniu Rafał Działdowski 
i pracownicy Wydziału Technicz-
no-Inwestycyjnego Starostwa Po-
wiatowego w Golubiu-Dobrzyniu. 
Podczas spotkania omówiono 
szczegóły inwestycji „Roboty bu-
dowlane w budynku ewidencyj-
nym przy ul. Kilińskiego 31 w Go-

lubiu-Dobrzyniu”.
Remont dotyczy następują-

cych prac: wymiana orynnowania 
wraz z obróbkami blacharskimi 
i instalacją odgromową, remont 
kominów i wyłazów dachowych, 
wymiana okien i drzwi zewnętrz-
nych. Całkowity koszt inwestycji 
wynosi 448 tysięcy złotych. Zada-
nie jest współfinansowane w 89% 
ze środków Rządowego Programu 
Odbudowy Zabytków. Wysokość 
dofinansowania wynosi 400 ty-
sięcy złotych.

Przypominamy, że przy szko-
le trwa już budowa nowej hali 
sportowej przy ulicy Stodólnej.

(Szyw), fot. SP

W poprzednim numerze na-
szego tygodnika informowaliśmy 
o zawieszeniu od 1 lipca dwóch 
oddziałów w Szpitalu Powia-
towym w Golubiu-Dobrzyniu: 
oddziału ginekologiczno-położ-
niczego oraz noworodkowego. 
Władze szpitala argumentują, że 
powodem złożenia wniosku do 
wojewody o zawieszenie oddzia-
łów są „znaczące niedobory kadry 
medycznej, które utrudniają lub 
mogą uniemożliwić sprawowanie 
należytej opieki nad pacjentami”.

Po naszym artykule z redak-

cją skontaktowali się mieszkańcy 
powiatu oraz pracownicy szpita-
la, którzy zwracają uwagę na sy-
tuację w placówce. Poprosili nas 
o zachowanie anonimowości.

– Jesteśmy zszokowani, że 
o fakcie zawieszenia dwóch od-
działów w szpitalu nikt z nami 
oficjalnie nie rozmawiał do tej 
pory – podkreślają pracownicy 
szpitala. – Dowiedzieliśmy się 
o tym z transmisji sesji rady po-
wiatu oraz z gazety. Były co praw-
da głosy o takim scenariuszu, ale 
żadnej rozmowy z nami nikt nie 

przeprowadził. Nie do końca zga-
dzamy się z argumentami, że bra-
kuje personelu medycznego do 
funkcjonowania oddziałów.

Jak twierdzą pracownicy szpi-
tala, w obu oddziałach pracuje 
około 25-30 lekarzy i średniego 
personelu medycznego. Część 
z położnych/pielęgniarek to eme-
rytki, które nadal świadczą pracę. 
Inne są w okresie kilku lat przed 
emeryturą. Część lekarzy-pedia-
trów pracuje w szpitalu i na od-
dziale dyżuruje.

– Władze szpitala zapewniały 
nas przez ostatni czas, że oddzia-
ły nie zostaną zamknięte – doda-
ją nasi rozmówcy. – Czujemy żal, 
że nikt o nas z nami nie chce roz-
mawiać. To jest bardzo nie w po-
rządku wobec personelu. Mówi 
się o naszych oddziałach tylko 
i wyłącznie, gdy dzieje się źle. Nikt 
nie widzi, ile personel medyczny 
oddaje serca i duszy dla kobiet 
rodzących w Golubiu-Dobrzyniu. 
Co z kobietami-położnymi, które 
są w okresie przedemerytalnym? 
Gdzie w przypadku zawieszenia 
i zamknięcia oddziałów będą pra-
cować?

dokończenie na str. 3
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REGION  Komendant wojewódzki policji podziękował dwóm 
policjantom z Golubia-Dobrzynia i Kowalewa Pomorskiego za 
godną naśladowania postawę

Podziękowania 
za wzorową służbę

O G Ł O S Z E N I E

O G Ł O S Z E N I E

Powiat

Wspólne 
patrole
Dzielnicowy wspólnie z funkcjonariuszem straży le-
śnej przeprowadzili działania na terenie powiatu go-
lubsko-dobrzyńskiego. Wspólne patrole mają na celu 
zapobieganie popełnianiu wykroczeń i przestępstw 
na terenie lasów.

W  zeszłym tygodniu w  Ko-
mendzie Powiatowej Policji w Go-
lubiu-Dobrzyniu odbyły się dwa 
wyjątkowe spotkania. W  ponie-
działek (10 czerwca) komendant 
powiatowy policji w  Golubiu-
Dobrzyniu młodszy inspektor 
Maciej Zdunowski oraz zastępca 
komendanta mł. insp. Wioletta 
Dąbrowska w  obecności kierow-
nika Posterunku Policji w  Ko-
walewie Pomorskim aspiranta 

sztabowego Pawła Kozłowskiego, 
wręczyli podziękowania od ko-
mendanta wojewódzkiego policji 
w Bydgoszczy dla sierżanta szta-
bowego Przemysława Urockiego 
z Posterunku Policji w Kowalewie 
Pomorskim za godną naśladowa-
nia postawę. Mimo tego, że był 
w  czasie wolnym od służby, sta-
nowczo i  skutecznie dwukrotnie 
zareagował, przyczyniając się do 
ujęcia najpierw poszukiwanego, 

a następnym razem zatrzymania 
sprawcy kradzieży przewodów si-
łowych.

Kilka dni później, w czwartek 
(13 czerwca) pierwszy zastępca 
komendanta powiatowego poli-
cji w Golubiu-Dobrzyniu mł. insp. 
Wioletta Dąbrowska w obecności 
naczelnika Wydziału Prewencji 
i  Ruchu Drogowego podinspek-
tora Zbigniewa Blonkowskiego 
wręczyła podziękowania od ko-
mendanta wojewódzkiego poli-
cji w  Bydgoszczy dla młodszego 
aspiranta Przemysława Zająca 
za godną naśladowania postawę 
i  uratowanie dwójki tonących 
osób w rzece Drwęcy.

Przypominamy, że funkcjo-
nariusz pod koniec maja (31 maja) 
podczas służby otrzymał infor-
mację, że w rzece dwoje ludzi nie 
może wydostać się z wody i woła-
ją pomocy. Policjant bez wahania 
wskoczył do Drwęcy i wraz z po-
mocą przepływającego tamtędy 
kajakarza umożliwił wydostanie 
się małżeństwu na jej brzeg.

Opr. (Szyw)
fot. KPP

W minioną środę (12 czerw-
ca) dzielnicowy aspirant Marcin 
Muchewicz oraz strażnik leśny 
patrolowali tereny należące do 
Nadleśnictwa Konstancjewo. 
Priorytetem mundurowych jest 
wykrywanie i ściganie wszel-
kich przejawów wandalizmu, 
kradzieży i kłusownictwa, a 
także zaśmiecania. Mundurowi 

zwracają także uwagę na osoby 
lekceważące zakazy wjazdu do 
lasu pojazdami mechaniczny-
mi. Takie działania są cyklicznie 
powtarzane, aby wyeliminować 
nieprawidłowe zachowania 
osób, które mogłyby zagrażać 
bezpieczeństwu.

Opr. (Szyw)
fot. KPP
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GMINA RADOMIN  Gmina Radomin zakończyła kolejną inwe-
stycję drogową zrealizowaną w ramach dofinansowania z Rzą-
dowego Funduszu „Polski Ład” edycja VI PGR

Droga w Rętwinach 
odebrana

Region/Kraj

Oddali hołd
W środę 12 czerwca o godzinie 12:00 w geście solidar-
ności wszystkich służb dbających o bezpieczeństwo 
polskiej granicy strażacy z Komendy Powiatowej Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Golubiu-Dobrzyniu oraz 
policjanci z Komendy Powiatowej Policji w Golubiu-
Dobrzyniu oddali hołd śp. sierżantowi Mateuszowi 
Sitkowi.

Na początku czerwca br. 
oficjalnie odebrano i  przeka-
zano do użytku drogę gminną 
w  miejscowości Rętwiny. W  ra-
mach inwestycji przebudowano 
odcinek drogi o  długości 1300 
mb. Nawierzchnia została wy-
konana z dwóch warstw betonu 
asfaltowego o  szerokości 4 m. 
Po obu stronach drogi wykona-
no pobocza z kruszywa łamane-
go stabilizowanego mechanicz-
nie, o  szerokości 0,5 m każde. 
Ponadto pobocze umocnione 
zostało kruszywem łamanym 

stabilizowanym mechanicznie 
o  grubości 15 cm. Wykonano 
również 15 cm warstwę odsącza-
jąca z piasku.

Całkowity koszt zadania pn. 
„Modernizacja dróg gminnych 
łączących tereny popegeerow-
skie z drogami powiatowymi, na 
terenie gminy Radomin - Etap II 
Polski Ład Edycja VI PGR” I” wy-
niósł 1 111 088,36 zł. Wykonawcą 
robót budowlanych był Zakład 
Drogowo Budowlany Rogowo 
Mariusz Wilczyński, Rogowo 23, 
87-162 Lubicz.

W  odbiorze inwestycji 
uczestniczyli: wójt gminy Ra-
domin Piotr Wolski, przewod-
niczący Rady Gminy Radomin 
Mirosław Orzechowski, radny 
gminy Radomin Kazimierz Sa-
wicki, prezes Zakładu Drogowo 
Budowlanego Mariusz Wilczyń-
ski, inspektor nadzoru budowla-
nego Marcin Jabłoński, pracow-
nicy Urzędu Gminy Radomin, 
sołtys wsi Rętwiny Ewelina Dec 
oraz mieszkańcy wsi Rętwiny.

(GM), fot. UG Radomin

Przypominamy, że żołnierz 
zginął w  wyniku odniesionych 
obrażeń zadanych podczas peł-
nionej służby, strzegąc bezpie-
czeństwa na granicy polsko-bia-
łoruskiej. Niestety zapłacił za 
to najwyższą cenę, wypełniając 
tym samym słowa żołnierskiej 

roty. Składając hołd poległemu 
żołnierzowi, mundurowi dali 
wyraz temu, że zawsze należy 
pamiętać o  tych, którzy oddali 
własne życie dla bezpieczeń-
stwa kraju.

(Szyw)
fot. KPP/PSP

Golub-Dobrzyń

Problemów szpitala ciąg dalszy
dokończenie ze str. 1
Pracownicy podkreślają, że 

oddziały są bardzo dobrze wy-
posażone w  urządzenia, wiele 
z Wielkiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy (np. aparaty KTG, inku-
batory, reanimatory, pulsoksy-
metry, kardiomonitory, pompy 
infuzyjne, CPAP – urządzenie 
do wspomagania czynności od-
dechowych noworodka), któ-
rych w  innych szpitalach nie 
ma. Podkreślają także, że ze 
wglądu na mniej urodzeń niż 
w innych placówkach, np. w To-
runiu, podejście do pacjentek 
jest bardziej rodzinne i indywi-
dualne. Z takim głosami zgłosi-
ły się również do nas kobiety, 
które rodziły w ostatnim czasie 
w Golubiu-Dobrzyniu.

– Zgadzamy się, że potrzeb-
ni są nowi lekarze, za którymi 
mogłyby przyjść nowe pacjent-
ki, ale przez ostatnie lata nikt 
z  tym tematem nic nie robił 

– dodają pracownicy szpitala. 
– Zdarzają się także przypad-
ki, że część lekarzy nie otrzy-
muje pensji na czas. Wypłaty 
docierają po kilku miesiącach. 
To kolejny problem w szpitalu, 
o którym nikt głośno nie mówi. 
Wcześniej były także sytuacje, 
że doświadczony personel od-
chodził do innych placówek 
ze względu na występujące 
w  Golubiu-Dobrzyniu proble-
my. Czujemy się tak, że nasze 
oddziały są przysłowiowymi 
„kozłami ofiarnymi” sytuacji 
w placówce.

Władze szpitala we wnio-
sku używają argumentów „bez-
pieczeństwa dla pacjentów”, 
ale jak podkreślają pracowni-
cy szpitala, właśnie brak tych 
oddziałów może powodować 
niebezpieczne sytuacje dla 
zdrowia. W  przypadku bra-
ku funkcjonowania oddziałów 
i  wystąpienia trudności trze-

ba będzie dowozić pacjentki 
do oddalonych o  kilkadziesiąt 
kilometrów szpitali w  Toruniu 
lub Brodnicy. – W takich sytu-
acjach liczy się każda minuta – 
dodają pracownicy szpitala.

– Obawiamy się tego, że jak 
oddziały zostaną zawieszone, 
to nikt już ich nie odwiesi – 
podsumowują nasi rozmówcy. 
– W  innych placówkach, gdzie 
tak się stało, oddziały nie po-
wróciły do tej pory. Co ciekawe 
w ostatnim czasie mamy więcej 
pacjentek, które podkreślają, że 
wcześniej rodziły np. w  Toru-
niu, a teraz świadomie wybrały 
Golub-Dobrzyń ze względu na 
bardzo dobre podejście perso-
nelu do rodzących.

Do sytuacji w  szpitalu na 
pewno wrócimy w  kolejnych 
numerach naszego tygodnika.

Szymon Wiśniewski
fot. archiwum

Gmina Golub-Dobrzyń

Odkrywcy świętowali
6 czerwca w Punkcie Przedszkolnym „Mały Odkryw-
ca” w Lisewie odbył się dzień rodziny. 

Dzieci zaprezentowały swoje 
zdolności wokalne i  taneczne, bu-
dząc w  oczach najbliższych wzru-
szenie i  dumę. Rodzice otrzymali 
od swoich pociech własnoręcznie 
wykonane upominki. Po zasłużo-
nych występach wszyscy zostali za-
proszeni do wspólnej zabawy, gdzie 
czekało dużo atrakcji: dmuchany 

zamek,ognisko, gofry, frytki i  wie-
le innych słodkości. Ten dzień był 
okazją do wspólnego świętowania, 
a także sprzyjał zacieśnianiu więzów 
rodzinnych. Wszystkim towarzyszy-
ły uśmiechy na twarzy oraz dużo 
radości. 

(red), fot. nadesłane
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REGION  W związku ze znacznym wzrostem liczby zgłoszeń otrzymywanych przez policję w całej Polsce 
dotyczących oszustw funkcjonariusze z Komendy Powiatowej Policji w Golubiu-Dobrzyniu wystosowali apel 
do mieszkańców powiatu golubsko-dobrzyńskiego

Policja apeluje. Uwaga na oszustów!

O G Ł O S Z E N I E

O G Ł O S Z E N I E

Policjanci z  Komendy Powia-
towej policji w  Golubiu-Dobrzyniu 
zwracają się z apelem do mieszkań-
ców, aby ostrzec ich przed utratą 
pieniędzy. Przypadki, o  których 
mowa, dotyczą m.in. oszustw me-
todą „na wnuczka”, „na policjanta”, 
a  nawet „na pracownika banku”. 
Tego rodzaju oszustwa zawsze za-

czynają się od połączenia na telefon 
stacjonarny!

– Rozmowa z  potencjalną 
ofiarą prowadzona jest w taki spo-
sób, by wzbudzić przekonanie, że 
rozmawiasz z  członkiem rodziny, 
policjantem, adwokatem czy pra-
cownikiem banku – ostrzegają 
policjanci z  Golubia-Dobrzynia. – 

Oszust informuje, że wydarzyło się 
coś złego, np. wypadek. Zawsze pro-
si o  pomoc finansową. Rozmowa 
przebiega szybko, pod dużą presją 
czasu. Oszust poprosi cię o gotów-
kę jaką masz w domu lub na kon-
cie w banku. Czasami będzie prosił 
o podanie haseł i loginów do konta 
bankowego pod pretekstem unie-

możliwienia włamania na konto 
bankowe i ochrony zgromadzonych 
tam pieniędzy. Powie, że bierzesz 
udział w tajnej akcji, mającej na celu 
zatrzymanie oszustów i  uniemoż-
liwienie wypłaty pieniędzy z  kont 
bankowych. Niestety jak się póź-
niej okazuje, jest to przestępstwo. 
Oszuści czasami podszywają się pod 

znajomych na portalach społecz-
nościowych czy komunikatorach 
i proszą o przesłanie kodu BLIK, bo 
pilnie potrzebne są pieniądze. Nie 
wchodź w linki przesyłane na twój 
telefon komórkowy, jeśli nie masz 
pewności kto je przysłał.

Opr. (Szyw)

Chroń swoje pieniądze
• Nie przekazuj pieniędzy osobom podającym się za funkcjonariusza policji,

• Policjanci nigdy nie poproszą o pieniądze, żeby je zabezpieczyć,
• Nie przekazuj telefonicznie swoich danych osobowych typu PESEL,

• Nie przekazuj danych umożliwiających logowanie na konto bankowe,  
w szczególności haseł czy loginów, a także kodów BLIK, osobom których nie znasz. 

Pracownik banku nigdy o to nie poprosi,
• Nie wchodź w linki podsyłane przez obcych ludzi,
• Tym co teraz przeczytałeś dziel się rozmawiając  
ze swoimi rodzicami, czy dziadkami. Ostrzeż ich!

• W razie jakichkolwiek wątpliwości dzwoń do Komendy Powiatowej Policji  
w Golubiu-Dobrzyniu pod numer 47 754 92 00 lub na numer alarmowy 112.

Gmina Zbójno

Charytatywne wędkowanie
Charytatywne zawody wędkarskie o Puchar Wójta Gminy Zbójno „Zbieramy dla 
Rozalii Wagner” odbyły się 15 czerwca 2024 r. na zbiorniku wodnym w miejsco-
wości Działyń.

Organizatorem zmagań była 
Gmina Zbójno oraz Stowarzy-
szenie „Żagiel” z Działynia, któ-
re jest opiekunem zbiornika. Do 
rywalizacji metodą spławikową 
i  gruntową stanęło 36 zawod-
ników. W  trakcie zawodów or-
ganizator zapewnił wszystkim 
zawodnikom posiłek oraz sym-
boliczne zanęty. Zawody odbyły 
się w  jednej 4-godzinnej turze, 
podczas której wędkarze wy-
braną metodą mogli spróbować 
sił na pięknie zagospodarowa-

nym akwenie.
Po zaciętych zmaganiach 

pierwsze miejsce zajął Zbigniew 
Guzowski z wynikiem 1600 pkt, 
drugie miejsce Jakub Borowski 
z  wynikiem 1520 pkt, a  trzecie 
Sławomir Beyger z  wynikiem 
850 pkt. Puchar prezesa Stowa-
rzyszenia „Żagiel” za najwięk-
szą rybę otrzymał Zbigniew 
Guzowski. Na koniec odbyło się 
uroczyste wręczenie pucharów, 
dyplomów i  nagród zawodni-
kom przez wójta gminy Zbójno 

Katarzynę Kukielską oraz pre-
zesa Stowarzyszenia „Żagiel” 
z Działynia Piotra Bednarka.

Podczas zawodów uzbiera-
no łącznie 2020 zł. Pieniądze te 
zostaną przekazane na konto 
fundacji „Zdążyć z Pomocą” dla 
Rozalii Wagner z  Sitna. – Ser-
decznie dziękujemy wszystkim 
za udział i pomoc w organizacji 
zawodów – podsumowują orga-
nizatorzy.

(ak), fot. UG Zbójno
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Walczyli „O Pióro Wójta”
GMINA GOLUB-DOBRZYŃ  11 czerwca 2024 r. w Szkole Podstawowej im. Józefa Sołtykiewicza w Węgiersku 
odbył się Gminny Konkurs Ortograficzny „O pióro Wójta”

W  konkursie wzięli udział 
mistrzowie ortografii z klas 2-8 
ze szkół podstawowych z terenu 
gminy: Szkoła Podstawowa im. 
Mikołaja Kopernika w  Gałcze-
wie, Szkoła Podstawowa im. św. 
Jana Pawła II w Lisewie, Szkoła 
Podstawowa im. Tadeusza Ko-
ściuszki w Nowogrodzie, Szkoła 
Podstawowa im. Komisji Edu-
kacji Narodowej we Wrockach, 
Szkoła Podstawowa im. Józefa 
Sołtykiewicza w Węgiersku.

Chociaż ortografia jest pię-
tą achillesową wielu uczniów, 
to uczestnicy konkursu pora-
dzili sobie doskonale z ortogra-
ficznymi haczykami, których 
nie brakowało w  dyktandach. 
Teksty dyktand wymagały zna-
jomości wszystkich zasad, wy-
jątków od reguł i  kruczków or-
tograficznych. Każdy „ó”, „rz” 
i „h” było na wagę zwycięstwa.

Wyniki przedstawiają się 
następująco: w  kategorii klas 

II mistrzem ortografii została 
Nadia Ludwikowska (SP Wroc-
ki). W kategorii klas III – Wiktor 
Wieczyński (SP Węgiersk). W ka-
tegorii klas IV-VI tytuł mistrza 
ortografii wywalczył Maksymi-
lian Przyjemski (SP Gałczewo), 
a wicemistrzem została Marce-
lina Veith (SP Węgiersk). W  ka-
tegorii klas VII-VII najlepszy 
okazał się Jakub Prokopiuk (SP 
Węgiersk), drugie miejsce przy-
padła Martynie Grzędzickiej (SP 

Lisewo).
Wszyscy uczestnicy otrzy-

mali pamiątkowe dyplomy, 
a  najlepsi z  najlepszych zdo-
byli nagrodę główną – symbo-
liczne pióro wójta, które wrę-
czył sekretarz gminy Krzysztof 
Pieczka. Dodatkowo każdy 
z  uczestników zbierał punkty 
do klasyfikacji drużynowej.

– Konkurs „O  Pióro Wójta” 
to wspaniała inicjatywa, która 
nie tylko promuje poprawność 

językową, ale także integruje 
społeczność szkolną i  rozwi-
ja zdrową rywalizację wśród 
uczniów. Gratulujemy wszyst-
kim uczestnikom i zwycięzcom, 
życząc dalszych sukcesów w na-
uce! – informują organizatorzy.

Konkurs odbył się pod pa-
tronem wójta gminy Golub-Do-
brzyń Marka Ryłowicza.

(GM), fot. UG 
Golub-Dobrzyń
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Rodzinny piknik w Wielgiem
GMINA ZBÓJNO  Z okazji Dnia Dziecka oraz Dnia Matki i nadchodzącego Dnia Ojca we wtorek (11 czerwca), 
już po raz kolejny w Specjalnym Ośrodku Szkolno-Wychowawczym w Wielgiem został zorganizowany piknik 
rodzinny, który połączono z Dniem Drzwi Otwartych Ośrodka

W  organizację imprezy ple-
nerowej zaangażowana była 
cała społeczność szkolna. – Or-
ganizując imprezę, pragnęliśmy 
uświadomić dzieciom, jak rów-
nież ich rodzicom jak ważna jest 
rodzina – podkreślają organi-
zatorzy. – To w  rodzinie czło-
wiek uczy się elementarnych 
zasad, kształtuje się osobowość 
młodego człowieka. To rodzi-
na od podstaw uczy nas reakcji 
na świat, uczy wartości i  norm 
funkcjonowania. W  niej tworzą 
się pierwsze więzi emocjonalne, 
rodzą się uczucia. Będąc człon-
kiem rodziny, dziecko przyswaja 
sobie wiedzę o  otaczającym go 
świecie. Dlatego tak ważny jest 
jej wpływ na rozwój młodego 
pokolenia.

Główną częścią imprezy 
były gry i  zabawy integrujące 
nie tylko dzieci, ale również i ro-
dziców. Przebiegały one w rado-
snej atmosferze. Zorganizowano 
również konkurencje sportowe 
oraz mecz w piłkarzyki stołowe. 
Towarzyszące im emocje pod-
grzewane były w  czasie rywali-
zacji przez kibiców, którzy do-

pingowali swoich faworytów.
Podczas spotkania z  Wikto-

rem Spychalskim i  Maksymem 
Linetty z  Nadleśnictwa w  Go-
lubiu-Dobrzyniu uczniowie 
utrwalili wiadomości dotyczące 
fauny i  flory regionu. Podczas 
mini turnieju wiedzy o  środo-

wisku otrzymali wiele nagród. 
Natomiast strażacy z  Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w  Golubiu-Dobrzyniu 
przygotowali dla podopiecznych 
ośrodka wiele atrakcji. Głów-
ną z  nich były zajęcia instruk-
tażowe z  zakresu udzielania 

pierwszej pomocy w  nagłych 
wypadkach, z  wykorzystaniem 
fantomu człowieka do ćwiczeń 
resuscytacji krążeniowo-odde-
chowej. Uczniowie z wielkim za-
interesowaniem obejrzeli także 
samochód bojowy wyposażony 
w  łódź ratunkową służącą re-

alizacji zadań ratowniczych na 
akwenach.

Podczas potkania rodzin-
nego nie zabrakło poczęstunku 
dla wszystkich, były potrawy 
z  grilla oraz stoisko ze słody-
czami i  napojami. Ciastka po-
darował wychowankom Marek 
Wyborski, właściciel Zakładu 
Produkcji Cukierniczej „Agatka” 
w Brzuzem, słodyczami uczniów 
obdarowali także państwo Gu-
towscy, natomiast lody spre-
zentował Sylwester Zarębski. 
Piknik był znakomitą okazją do 
zapoznania się z  ofertą i  bazą 
dydaktyczną ośrodka. W trakcie 
imprezy możliwe były konsulta-
cje ze specjalistami pracującymi 
w SOSW w Wielgiem, m.in. psy-
chologiem, pedagogiem, logo-
pedą, terapeutą integracji sen-
sorycznej, praktykiem metody 
Kids’ Skills.

Uroczystość współfinan-
sowana była ze środków Sto-
warzyszenia Przyjaciół SOSW 
w Wielgiem. Patronat nad pikni-
kiem sprawował starosta golub-
sko-dobrzyński.

(Szyw), fot. SOSW
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GOLUB-DOBRZYŃ  15 czerwca 2024 r. w parku miejskim przy Urzędzie Miasta w Golubiu-Dobrzyniu zgro-
madziły się tłumy oglądające scenki plenerowe powieści „Noce i Dnie”. Inscenizacja była doskonałą promocją 
twórczości Marii Dąbrowskiej, która kilkukrotnie przebywała w Płonnem

Spektakl przed ratuszem

Aktorzy z grupy teatral-
nej Noce i Dnie funkcjonują-
cej w Szkole Podstawowej im. 
Dziewanowskich w Płonnem 
wraz z reżyserem Dawidem Sta-
chowskim zaprezentowali scenki 
z wielkiej epopei wsi „Nocy i Dni” 
Marii Dąbrowskiej. Była to pierw-
sza taka inscenizacja w Płonnem, 
jednak w planach są kolejne.

– Chcielibyśmy, aby to wyda-
rzenie miało charakter cykliczny, 
aby odbywało się co roku, ponie-
waż spotkało się z dużą aprobatą 
społeczeństwa, nie tylko społe-
czeństwa gminy Radomin, Płon-
nego, ale też powiatu golubsko-
dobrzyńskiego. Pokazując scenki 
z „Nocy i Dni”, chcemy kultywo-
wać pamięć o naszej wielkiej pi-
sarce Marii Dąbrowskiej. To nasze 
dziedzictwo kulturowe. Chcemy 
mówić o Marii Dąbrowskiej, chce-
my ją promować – mówi Dawid 
Stachowski.

Widzów inscenizacji zachwy-
ciło wiele elementów, a w szcze-
gólności stroje aktorów, wiernie 
oddające charakter epoki. Stroje 

są nieodłącznym elementem sce-
nek. Pozwalają w pełni oddać kli-
mat czasów XIX wieku. Stroje były 
bardzo piękne, co widać i w filmie, 
i serialu „Noce i Dnie”. Są barw-

ne, duże i nadają autentyczności. 
Podczas przedstawienia widzowie 
mogli zobaczyć kilka charaktery-
stycznych scenek „Nocy i Dni”.

– Wykorzystaliśmy scen-

ki, które są najbardziej znane 
czytelnikom oraz widzom filmu 
i serialu „Noce i Dnie”. Były to 
scenki z Tomaszem – niesfornym 
synem, który sprawia problemy 

wychowawcze swoim rodzicom, 
czyli Barbarze i Bogumiłowi, ma 
też problemy z nadużywaniem 
alkoholu, kłamaniem. Tomasz nie 
jest wierną kopią swojego ojca... 
Wykorzystaliśmy także scenę 
ze służbą folwarczną, z budową 
czworaków, z kucharką Żarnecką, 
a także scenę z siostrą Barbary – 
Terenią, która jest nieszczęśliwa, 
przeżywając zawód miłosny. Wy-
korzystaliśmy także sceny zwią-
zane z doktorami, którzy przyje-
chali z Kalińca na wieś, aby leczyć 
epidemię tyfusu – dodaje reżyser 
spektaklu.

Zwieńczeniem był walc z fil-
mu „Noce i Dnie”. Słowa podzię-
kowania grupa teatralna kieruje 
do burmistrz miasta Golub-Do-
brzyń Dominiki Piotrowskiej za 
zaproszenie i nadzór w organiza-
cji inscenizacji, a także do dyrek-
tora Domu Kultury w Golubiu-
Dobrzyniu Artura Niklewicza za 
zapewnienie nagłośnienia i po-
mocy technicznej.

(ak), fot. nadesłane

Więcej zdjęć na naszej stronie:
GOLUB-CGD.PL
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Niepełnosprawni na boisku
KOWALEWO POMORSKIE  Walka sportowa dla osób niepełnosprawnych jest walką ze swymi słabościa-
mi, wadami, strachem – walką z samym sobą

W dniu 8 czerwca 2024 roku 
na terenie Centrum Sportu 
i Rekreacji w Kowalewie Pomor-
skim odbyły się XXVIII Sportowe 
Spotkania Osób Niepełnospraw-
nych pod hasłem „Bądźmy Ra-
zem”. Na tegoroczne zmagania 
sportowe przybyły łącznie 332 
osoby, w  tym 225 zawodników 
z  24 instytucji. Uroczysty ko-
rowód zawodników na stadio-
nie zakończył się wciągnięciem 
flagi olimpijskiej oraz flagi  Ko-
walewa Pomorskiego na maszt 
i  odśpiewano hymn Kowalewa 
Pomorskiego.

Po przywitaniu wszystkich 
gości nastąpiła część artystycz-
na otwarcia, którą przygotowali 
uczniowie Szkoły Podstawowej 
im. M. Konopnickiej w  Kowa-
lewie Pomorskim. Na scenie 
można było zobaczyć wystę-
py: Zespół Taneczny FAN pod 
kierunkiem  Katarzyny Gra-
bowskiej, a  następnie wystąpił 
Uczniowski Klub Sportowy „OR-
LIK” – sekcja gimnastyczna, pod 
kierunkiem Jolanty Zarembskiej 
oraz Pauliny Szymańskiej-Ba-
nickiej.

Po występie burmistrz Ko-

walewa Pomorskiego uroczy-
ście otworzył XXVIII Sportowe 
Spotkania Osób Niepełnospraw-
nych „Bądźmy Razem”. Zawod-
nicy startowali w następujących 
konkurencjach indywidualnych: 
rzut kaloszem, rzut piłką do 
kosza, strzał na bramkę i Corn-
hole. Wymienione konkurencje 
zaplanowane zostały w  dwóch 
kategoriach wiekowych (do 15. 
roku życia oraz powyżej 15. 
roku). Odbyła się też konkuren-
cja sportowa Wahadło SENIOR 
60+. W  tej konkurencji brali 
udział uczestnicy w wieku 60+. 

Przeprowadzono także 5 kon-
kurencji drużynowych: toczenie 
opon, chusta, przeciąganie liny, 
rzut podkową oraz płetwonu-
rek.

Przybyłe instytucje otrzy-
mały dyplomy za udział w XXVIII 
Sportowych Spotkaniach Osób 
Niepełnosprawnych „Bądźmy 
Razem” oraz pamiątkowe ma-
gnesy z  herbem Kowalewa Po-
morskiego. Zwycięzcy zostali 
obdarowani pucharami, atrak-
cyjnymi nagrodami i pamiątko-
wymi dyplomami. Nagrody wrę-
czali organizatorzy.

Sportowe Spotkania osób 
Niepełnosprawnych „Bądźmy 
Razem” stwarzają korzystne 
sytuacje nie tylko dla zwalcza-
nia przez niepełnosprawnych 
swego kalectwa, ale również 
dla kompensowania braków 
zarówno w  swoich oczach, jak 
oczach środowiska, w  którym 
przebywają. Sport dla osób nie-
pełnosprawnych jest szansą na 
znalezienie miejsca w  społe-
czeństwie.

Opr. (Szyw)
fot. UM Kowalewo Pom.
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XX wiek

XX WIEK  W 1938 roku reprezentacja Polski w boksie udała 
się do Wrocławia na mecz z Niemcami. Był to mecz o po-
dwójnym znaczeniu

Pojedynek 
z przesłaniem

Ciągnęli  
do miasta
W latach 70. Toruń stał się wielkim ośrodkiem 
przemysłu, ściągającym do siebie tysiące pracow-
ników. Często mieszkali oni w Wąbrzeźnie, Kowa-
lewie czy Golubiu, a do Torunia tylko dojeżdżali. 
Dzisiejszy system komunikacji w porównaniu do 
tego z lat 70. jest bardzo skromny.

Szapsel Rotholc pochodził 
z biednej, warszawskiej rodzi-
ny drukarzy. Był zawodnikiem 
Gwiazdy Warszawa i zdobywał 
medale mistrzostw Polski oraz 
Europy. W 1936 roku nie wyje-
chał na igrzyska olimpijskie 
w  Berlinie. Przygotowywane 
przez nazistowskie Niemcy 
zawody miały udowadniać 
wyższość rasy aryjskiej nad 
Żydami i innymi nacjami. Ro-
tholc chciał wystąpić. Żydzi 
uważali, że powinien zbojko-
tować zawody. Polski Związek 
Bokserski zwodził zawodnika, 
by nie popsuć relacji z organi-
zatorami igrzysk. Ostatecznie 
Rotholc nie pojechał do Ber-
lina, a  oficjalnym powodem 
była kontuzja.

W 1938 roku reprezentacja 
Polski w boksie miała rozegrać 
mecz przeciwko Niemcom. Po-
nownie pojawiły się wątpli-
wości czy Rotholc powinien 
startować, czy warto gniewać 
Niemców? Ostatecznie druży-
na razem z Szapselem Rothol-
cem udała się pociągiem do 
Wrocławia. Na miejscu było 
widać ślady nazistowskich 
nalotów na żydowskie sklepy 
i  domu. Przy głównych uli-
cach co czwarty sklep miał 
witryny zabite deskami.

Polską drużynę zaproszo-
no na wieczorek przy kawie 
i  alkoholu. Podczas impre-
zy przepaliło się światło na 
scenie lokalu. Przybyły na 
miejsce elektryk uruchomił 

żarówki i krzyknął w kierun-
ku Rotholca „pali się jak ży-
dowska synagoga!”. Widownia 
oklaskiwała wypowiedź elek-
tryka. Cztery dni wcześniej 
we Wrocławiu Niemcy spalili 
synagogę, a  w  płomieniach 
zginęło 91 osób.

Rotholc miał trudną noc, 
ale następnego dnia łatwo 
znokautował swojego nie-
mieckiego rywala. Na trybu-
nach zdziwienia nie kryło 11 
tysięcy Niemców. Ostatecznie 
Niemcy wygrali 12:4. Jesie-
nią 1939 roku Rotholc został 
aresztowany i  pobity. Była to 
zemsta za mecz z  1938 roku. 
Przeżył okupację, a po wojnie 
zamieszkał w  Łodzi. W  1949 
roku wyemigrował do Kanady 
i zajmował się kuśnierstwem.

– Minęły lata. Rotholc po-
wrócił, zdołał się uratować. 
Dziś może oglądać flagi pol-
skie na ratuszu we Wrocławiu. 
Dzieło odwetu zostało doko-
nane – tak skomentowano 
karierę pięściarza na łamach 
Przeglądu Sportowego w  1945 
roku.

Jakie były losy innych 
polskich pięściarzy z  pamięt-
nego meczu z  1938 roku? Sta-
nisław Piłat, pięściarz z  No-
wego Targu, po wojnie został 
nauczycielem wychowania fi-
zycznego. Franciszek Szymu-
ra był z zawodu ślusarzem sa-
mochodowym. Kontynuował 
karierę po wojnie. Był nawet 
reprezentantem Polski w  mi-

strzostwach Europy w  ko-
szykówce. Antoni Kolczyń-
ski przeżył traumę w  czasie 
wojny i  po konflikcie nie był 
już sobą. Mimo to zdołał zo-
stać mistrzem Polski jeszcze 
w  1951 roku. Antoni Czortek 
był niskim mężczyzną o  nie-
pozornej sylwetce. Koledzy 
nadali mu przezwisko „Kaj-
tek”. Mimo to był zadziorny 
i odważny.

W  czasie wojny walczył 
w  bitwie pod Wieluniem. Zo-
stał osadzony w  Auschwitz 
i zmuszony do walk przeciwko 
Niemcom i innym osadzonym. 
Po posłaniu na deski niemiec-
kiego kapo został skierowany 
do pracy przy piecach krema-
toryjnych. Stoczył pojedynek 
z Walterem Dunningiem, zna-
nym z agresywności. Pokonał 
Niemca, a  osadzeni Polacy 
wiwatowali nawet w  blokach 
śmierci. Po wojnie pracował 
jako taksówkarz. Był bardzo 
szanowany. Edmund Sobko-
wiak w  czasie wojny walczył 
w  powstaniu warszawskim. 
Po wojnie łączył boks z  pracą 
w Zakładach Wytwórni Silni-
ków Wysokoprężnych.

Trenerem reprezentacji we 
Wrocławiu był Feliks Stamm. 
Postać legendarna w  polskim 
światku bokserskim. Wy-
chował kilkudziesięciu me-
dalistów olimpijskich i  mi-
strzostw świata oraz Europy.

(pw)

W  połowie lat 70. do To-
runia codziennie rano dojeż-
dżały 333 autobusy. Do tego 
dochodziły liczne pociągi. 
21% dojeżdżających rano do 
miasta jeździło trasą z  Lipna 
przez Lubicz. Na tej linii ist-
niało 7 normalnych kursów 
dziennych pociągów oraz 66 
kursów autobusów. Drugim 
co do wielkości kierunkiem 
napływu pracowników do 
Torunia był Aleksandrów Ku-
jawski i Ciechocinek. Trzecim 
kierunkiem było Gronowo 
i  Kowalewo. Codziennie do 
Torunia dojeżdżało tam 10 
pociągów oraz 73 autobusy. 
Liczba połączeń w  latach 70. 
rosła lawinowo. W ciągu 5 lat 
rozkład jazdy w Gronowie po-
dwoił się.

Oprócz komunikacji pu-
blicznej większe zakłady or-
ganizowały także własne do-

wozy. W  ten sposób do Elany 
dojeżdżało ok. 2 tys. osób. 
Najwięcej pracowników do-
jeżdżało z  kierunku Lipna. 
W  1960 roku Toruń liczył so-
bie 104 tys. mieszkańców. Do 
miasta dojeżdżało wówczas 
ok. 6 tys. osób. W  1975 roku 
miasto rozrosło się do 149 
tys. mieszkańców, a  dojeż-
dżało już 21 tys. Już wówczas 
pojawiła się koncepcja posze-
rzenia miasta i  stworzenia 
„regionu miejskiego”. Miał 
obejmować tereny od Kowa-
lewa i Chełmży pod Czerniko-
wo i Ciechocinek. Zauważono, 
że miasto będzie rozszerzać 
się po obrzeżach i ludzie będą 
wyprowadzać się do domów 
jednorodzinnych. Ta prognoza 
sprawdziła się. System komu-
nikacji powszechnej niestety 
pozostał w tyle.

(pw)

XX wiek

Radiowy czyn  
dla Golubia
„Radio jest potężnym środkiem wychowania mło-
dzieży i nowym instrumentem kształtowania 
psychiki – doniosłym orężem upowszechniania 
oświaty” – tak w 1948 roku stwierdził ówczesny 
prezydent Bolesłąw Bierut.

W  powojennej Polsce na 
wzór radziecki wprowadza-
no całą sieć radiowęzłów. 
W  wielu instytucjach i  do-
mach prywatnych monto-
wano tzw. kołchoźniki. Były 
to proste głośniki z  zaledwie 
jednym pokrętłem służącym 
do regulacji głośności. Z  oka-
zji święta 22 lipca w 1947 roku 
radiowęzeł dotarł także do 
Golubia i  Dobrzynia, Wrocek  
oraz Lisewa. Działały tam 
radiowęzły pomocnicze. Aby 
dotrzeć z  sygnałem do tych 
miejsc, rozłożono 631 km li-
nii przewodowej. W  Golubiu 

można było usłyszeć nie tyl-
ko polityczną propagandę, ale 
również nowe przeboje, słu-
żące do motywowania ludzi 
do pracy.

Oto przykład utworu „mi-
liony rąk”: „Tysiące rąk, mi-
liony rąk, a  serce bije jedno. 
Wzniesiemy dom,

Ludową Rzecz, słoneczną, 
niepodległą.” Istnienie radio-
węzła pomocniczego dawało 
możliwość nadawania wła-
snych, lokalnych wiadomo-
ści, co przyspieszało proces 
informowania ludności.

(pw)
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POSTAĆ  Tym razem przybliżmy postać jednego z najsłynniejszych polskich malarzy – Jana Matejki. 
Zapisał się w historii jako wybitny twórca, autor takich obrazów jak „Bitwa pod Grunwaldem”, „Hołd 
Pruski”, „Jan Sobieski pod Wiedniem” oraz pocztu królów i książąt polskich

Malarski wieszcz narodowy

Jan Matejko urodził się 24 
czerwca 1838 roku w  Krakowie. 
Ojciec malarza, Franciszek Ksa-
wery Matejko był Czechem, uro-
dzonym w Roudnicy koło Hrad-
ca Králové, jako syn chłopski. 
Przybył do Galicji w charakterze 
guwernera i nauczyciela muzyki. 
Początkowo pracował u  rodzi-
ny Wodzickich w Kościelnikach, 
a następnie przeniósł się do Kra-
kowa. Wynajmował od Jana Pio-
tra Rossberga część kamienicy 
przy ulicy Floriańskiej i  prowa-
dził tu „pensję uczniów”. Był tak-
że organistą w kościele Świętego 
Krzyża w  Krakowie. Po śmierci 
Rossberga poślubił Joannę Ka-
rolinę Rossberg (1802-1845), jego 
najmłodszą córkę. Matejkowie 
zamieszkali przy ulicy Floriań-
skiej 41. W 1829 roku Matejkowie 
spłacili resztę spadkobierców 
i  zostali jedynymi właścicielami 
kamienicy.

Jan Matejko był dziewiątym 
dzieckiem, z jedenastu jakie mieli 
państwo Matejkowie (było wśród 
nich dziewięciu chłopców i dwie 
dziewczynki). Gdy Matejko miał 
siedem lat, zmarła jego matka. 
Śmierć matki niewątpliwie wy-
warła wpływ na osobowość przy-
szłego malarza. Jego dzieciństwo 
obfitowało w lęki i przykrości, nie 
zaznawał także raczej przesadnie 
starannej opieki. Ojciec nie oka-
zywał dzieciom swoich uczuć, 
był surowy i pozbawiony akcep-
tacji dla artystycznej pasji syna. 
Upodobania syna do rysunku 
traktował jako słabość. Brak ro-
dzinnego ciepła po części rekom-
pensowała Matejce przyjaźń z ro-
dziną Giebułtowskich. O Paulinie 
Giebułtowskiej pisał później, że 
była dla niego jakby drugą mat-
ką. Często bywał u  jej córki Jo-
anny Serafińskiej w  Wiśniczu, 
a Stanisław przez długie lata był 
jego najlepszym przyjacielem.

Od 1847 roku Jan Matejko 
uczęszczał do szkoły św. Barba-
ry. Wkrótce został przeniesiony 
do Gimnazjum św. Anny. Mimo 
zdradzanych od najmłodszych 
lat niepospolitych zdolności pla-
stycznych, z  pozostałymi dzie-
dzinami radził sobie z ogromnym 
trudem. Także koledzy nie byli 
dla niego wyrozumiali i, jak pisał 
Marian Gorzkowski, doświadczał 
od swych współtowarzyszy pew-
nego znęcania się nawet. Choć 
Matejko i  jego rodzeństwo z  po-
chodzenia w połowie byli po ojcu 
Czechami, a po matce – spoloni-
zowanymi Niemcami, rozmawia-
li w domu rodzinnym po polsku. 
Dwaj starsi bracia Jana, Edmund 

i Zygmunt, byli uczestnikami po-
wstania węgierskiego (1848-1849). 
Zygmunt poległ na polu walki. 
W wieku trzynastu lat Jan Matej-
ko został przyjęty do krakowskiej 
Szkoły Sztuk Pięknych przy ulicy 
Wesołej, której dyrektorem był 
wówczas Wojciech Stattler. Prze-
jawiał w szkole ogromną ambicję 
i pracowitość, choć także tam jego 
edukacja nie przebiegała gładko, 
na co zapewne wpływ miała an-
typatia jaką darzył go początko-
wo Stattler, a także trudności fi-
nansowe i znaczna wada wzroku. 
Wpływ na młodego malarza wy-
warli natomiast inni nauczyciele: 
Józef Kremer i Władysław Łuszcz-
kiewicz, którzy zainspirowali 
go do szkicowania krakowskich 
zabytków, zbierania materiałów, 
studiowania detali i  obrazów, 
tworząc tzw. Skarbczyk.

W  1858 roku, zyskawszy 
uznanie za pilną naukę, otrzymał 
stypendium austriackiego Mini-
sterstwa Wyznań i  Oświaty na 
studia w Monachium. Pod koniec 
grudnia 1858 roku zgłosił się do 
Akademii Sztuk Pięknych w Mo-
nachium. Tu zetknął się z dzieła-
mi wybitnych malarzy dawnych 
i współczesnych. Cenił twórczość 
Paula Delaroche’a  i  jego ucznia 
Carla von Piloty’ego, tworzących 
dzieła historyczne. Matejko prze-
konał się, że to właśnie temu ga-
tunkowi pragnie się poświęcić. 
W  1853 roku namalował swój 
pierwszy obraz historyczny, Caro-
wie Szujscy przed Zygmuntem III. 
Schemat Delaroche’a, oparty na 
wybraniu z  historii dramatycz-
nego momentu i przedstawieniu 
go w  sposób teatralny i  emocjo-
nalny, młody Matejko zastosował 
w  malowanym w  Monachium 
i Krakowie Otruciu królowej Bony 
(1859), uznanym już ówcześnie za 
„dojrzały kompozycyjnie”.

W  1860 roku Matejko odbył 
krótkotrwałą podróż na studia 
do Wiednia. Z powodu konfliktu 
z  wiedeńskim profesorem sztu-
ki Christianem Rubenem jeszcze 
w  tym samym roku wrócił do 
Krakowa. Wtedy wydał Ubiory 
w Polsce – publikację zawierającą 
ryciny z postaciami w historycz-
nych strojach, świadectwo jego 
późniejszych zainteresowań hi-
storycznych. Matejko następnie 
urządził pracownię malarską, 
początkowo w domu rodzinnym. 
W 1861 roku przeprowadził się do 
„Domu pod Konikiem” Fische-
rów w Rynku Głównym 39, gdzie 
pracownię dzielił z  Florianem 
Cynkiem. Jeszcze w tym samym 
roku 1861 przeniósł się na ulicę 

Krupniczą do pracowni przero-
bionej z  zakładu fotograficznego 
Walerego Rzewuskiego. Matejko 
wówczas był często przygnębiony, 
czego powodem była nieodwza-
jemniona miłość do Teodory Gie-
bułtowskiej. Jedna z  anegdot na 
ich temat dotyczy nieudanych 
zaręczyn Jana z  Teodorą w  1862 
roku. Szesnastoletnia panna rzu-
ciła pierścionkiem oferowanym 
przez malarza. Ostatecznie do 
zaręczyn doszło jednak w  roku 
1862.

W tym samym czasie nama-
lował między innymi obraz Jan 
Kochanowski nad zwłokami Ur-
szulki, który sprzedał w Warsza-
wie za około 1000 rubli. W  tym 
samym roku ukończył obraz 
Stańczyk, którego bohaterem jest 
tytułowy błazen rozmyślający 
o  utracie Smoleńska. Stańczyk 
był jednym z  wyrazicieli opinii 
Jana Matejki o  historii Polski. 
W  kolejnym obrazie, Kazaniu 
Skargi (1864), Matejko nadał tytu-
łowej postaci własne rysy. Kaza-
nie Skargi odniosło wielki sukces 
artystyczny; na wystawie w Pa-
ryżu malarz zdobył złoty me-
dal, a  hrabia Maurycy Eustachy 
Potocki z  Zatora zapłacił mu 10 
000 guldenów za zakup Kazania 
Skargi. Sukces finansowy i arty-
styczny pozwolił Matejce założyć 
rodzinę. W tym czasie jego dwaj 
bracia, Edmund i Kazimierz wal-
czyli w powstaniu styczniowym. 
Jan nie wziął udziału w walkach, 
ponieważ nie potrafił posługiwać 
się bronią i  był wątły fizycznie. 
Woził natomiast broń i pomagał 
powstańcom materialnie. Po-
dobnie jak w  przypadku Kaza-
nia Skargi, w  1867 roku Matejko 
ponownie zdobył złoty medal za 
obraz Rejtan, a władca austro-wę-
gierski Franciszek Józef I zakupił 
dzieło za około 50 tys. franków.

W  1870 r., po namalowaniu 
Unii lubelskiej (1867-1869), został 
udekorowany w  Paryżu Legią 
Honorową. Następny obraz, Ste-
fan Batory pod Pskowem, został 
ukończony rok później. W  1872 
roku, jeszcze przed podróżą do 
Stambułu, Matejko rozpoczął 
pracę nad obrazem Astronom 
Kopernik, czyli rozmowa z  Bo-
giem, który został ukończony 
po powrocie do Krakowa. Dzieło 
ze składek publicznych zakupił 
Uniwersytet Jagielloński. W  li-
stopadzie 1873 przeprowadził się 
z  powrotem na ulicę Floriańską 
41, a po spłaceniu rodzeństwa stał 
się jedynym właścicielem nie-
ruchomości. W  maju 1873 roku 
został dyrektorem Szkoły Sztuk 

Pięknych w Krakowie, zagrożonej 
zamknięciem, odrzucając prze-
jęcie praskiej Akademii Sztuk 
Pięknych. W  1876 roku zakupił 
dworek w  Krzesławicach, który 
stał się letnią siedzibą rodziny. 
W 1878 roku namalował kolejny 
ceniony obraz, Bitwę pod Grun-
waldem, wtedy też nagrodzono 
malarza w  Paryżu honorowym 
złotym medalem.

Artystę doceniła międzyna-
rodowa społeczność, został ho-
norowym członkiem Akademii 
paryskiej, berlińskiej, praskiej, 
wiedeńskiej, a  także Akademii 
Rafaelowskiej w Urbino. Poświę-
cał też czas Szkole Sztuk Pięk-
nych oraz walczył o upiększanie 
Krakowa i  zachowanie jego za-
bytków. Do końca życia cieszył 
się wielką sławą, tak w  Polsce, 
jak na całym świecie, do czego 
przyczyniały się liczne nagrody. 
Nazywano go mistrzem. Swoim 
malarstwem przyczyniał się do 
upowszechnienia historii pol-
skiej. W 1883 roku ofiarował swój 
obraz Jan Sobieski pod Wied-
niem papieżowi Leonowi XIII, 
który z  wdzięczności uhonoro-
wał go Krzyżem Komandorskim 
z Gwiazdą Orderu Piusa IX.

Matejko angażował się 
w  działalność konserwatorską. 
Miał wpływ na ratowanie za-
bytków Krakowa. Uczestniczył 
w  pracach komisji konserwator-
skich podczas odnawiania go-
tyckiego ołtarza Wita Stwosza 
w kościele Mariackim (1867-1869), 
restauracji gmachu Sukiennic 
(1875-1879), zamku na Wawelu 
(1886) oraz Kościoła Mariackiego 
(1889). Brał udział w pracach na-
ukowo-badawczych oraz wyko-
nywał rysunki inwentaryzacyj-
ne podczas otwarcia w  katedrze 
wawelskiej grobów: Kazimierza 
Wielkiego (1869), królowej Jadwi-
gi (1887) i kardynała Oleśnickiego 
(1887). Uczestniczył w pracach ko-
misji nad stworzeniem ustawy 
o konserwacji zabytków. Według 
projektu Matejki w  latach 1889-
1891 wykonana została polichro-
mia wnętrz kościoła Mariackie-
go. Wykształcił wielu malarzy. 
Najważniejszymi jego uczniami 
byli Józef Mehoffer, Stanisław 
Wyspiański, Jacek Malczewski 
i  Leon Wyczółkowski, czołowi 
przedstawiciele polskiego moder-
nizmu.

W  1864 roku, po sprzedaży 
Kazania Skargi, mógł pozwolić 
sobie na małżeństwo z  Teodorą 
Giebułtowską. Ślub odbył się 21 
listopada 1864 roku, uroczystość 
odbyła się w kościele karmelitów 

na Piasku, w obecności najbliższej 
rodziny. Zachwyt budziła przede 
wszystkim suknia panny mło-
dej, zaprojektowana przez arty-
stę osobiście. Zamieszkali począt-
kowo na ulicy Krupniczej. Mieli 
razem pięcioro dzieci: Tadeusza 
(1865-1911), Helenę (1867-1932), Be-
atę (1869-1926), Jerzego (1873-1927) 
oraz Reginę (1878), która zmarła 
jako niemowlę. Katarzyna Ja-
worska pisze, że żona Matejki 
„była jego powierniczką, ostoją, 
duchową przyjaciółką. Dodawała 
mu energii, podtrzymywała na 
duchu, wciąż utwierdzała w mi-
łości”. Po śmierci Reginy Teodora 
Matejko zaczęła zapadać na neu-
rozę, donosiła o  rzekomej nie-
moralności męża i groziła swojej 
rodzinie śmiercią. W  1882 roku 
została tymczasowo zamknię-
ta w  szpitalu psychiatrycznym, 
później przeniesiona do innej 
kamienicy na ul. Floriańskiej. Do 
końca życia usiłowała bezsku-
tecznie udowodnić, że uporała 
się z  chorobą umysłową. Dzieci 
także przysparzały mu kłopotów. 
Synowie Tadeusz i Jerzy zupełnie 
nie byli zainteresowani nauką. 
Więcej szczęścia Jan Matejko miał 
do córek. Helenę, swoją ulubie-
nicę, wydał za mąż za malarza 
Józefa Unierzyskiego; Beatę za 
Wincenta Kirchmayera.

Pogłębiające się z czasem pro-
blemy finansowe Matejki spo-
wodowane były chorobą żony, 
a  także nadmiernym szafowa-
niem własnym dorobkiem arty-
stycznym. Kilka wielkich płócien 
podarował Narodowi Polskiemu, 
papieżowi przekazał Sobieskiego 
pod Wiedniem, a  Francja otrzy-
mała od niego Joannę d’Arc. Ob-
darowywał też obrazami swoich 
znajomych – ludzi zwykle bardzo 
bogatych. Nic nie wziął za portret 
od hr. Stanisława Tarnowskie-
go, bezpłatnie podarował portret 
ks. Marcelinie Czartoryskiej. Nie 
szczędził też datków na wsparcie 
ubogich. Ofiarował m.in. na ich 
rzecz szkic olejny Zygmunt Au-
gust w ogrodzie wileńskim, któ-
ry został następnie sprzedany do 
Warszawy.

Jan Matejko zmarł po pęknię-
ciu wrzodu żołądka 1 listopada 
1893 roku w wieku 55 lat. W cza-
sie jego pogrzebu bił dzwon Zyg-
munt, a w ostatniej drodze towa-
rzyszyły mu tysiące krakowian. 
Jego ciało spoczęło w  grobowcu 
rodzinnym w  głównej alei na 
cmentarzu Rakowickim w  Kra-
kowie.

Opr. (Szyw)
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Numery alarmowe
Komenda Powiatowa 
Państwowej Straży Pożarnej
ul. Lipnowska 9
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 22 44 lub 45
numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa Policji
ul. Piłsudskiego 19
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 47 754 92 00 lub 21
numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.

Posterunek Policji 
w Kowalewie Pomorskim
ul. Plac Wolności 6
tel. 47 754 91 10
kom. 602 661 927

Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Administracja
Urząd Miejski w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Plac 1000-lecia 25
tel. 56 683 54 10

Urząd Miejski w Kowalewie Pom.
ul. Konopnickiej 13
tel. 56 684 10 24

Starostwo Powiatowe
ul. Plac 1000-lecia 25
tel. 56 683 53 80 lub 81

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
ul. Sokołowska 11
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 491 14 75

Urząd Skarbowy
ul. J.G. Koppa 1A
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 491 80 20

Powiatowy Urząd Pracy
ul. Szosa Rypińska 26
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 52 30-33

Urząd Gminy  Golub-Dobrzyń
ul. Plac 1000-lecia 25
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 00-03

Urząd Gminy Zbójno
Zbójno 178a
tel. 54 280 19 21 lub 84

Urząd Gminy  Ciechocin
Ciechocin 172
tel. 56 683 77 81 lub 83

Urząd Gminy  Radomin
Radomin 1a
tel. 56 683 75 22

PKS Dworzec Autobusowy
ul. Sokołowska 11
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 28 19

Oświata
Specjalny Ośrodek
Szkolno-Wychowawczy we Wielgiem
Wielgie 80a
tel. 54 280 19 08

Publiczna Szkoła 
Muzyczna I stopnia 
w Golubiu-Dobrzyniu
ul. Konopnickiej 15
tel. 535 353 977
Filia w Kowalewie Pomorskim
ul. Odrodzenia 7
tel. 535 353 786

Zespół Szkół 
im. Lecha Wałęsy
w Kowalewie Pomorskim
ul. Św. Mikołaja 6
tel. 56 684 15 03

Zespół Szkół nr 2
ul. Kilińskiego 31
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 25 49
fax: 56 683 47 07

Zespół Szkół nr 1
im. Anny Wazówny
ul. PTTK 28
87-400 Golub-Dobrzyń
tel./fax: 56 683 54 50

Zespół Szkół Miejskich
(Szkoła Podstawowa nr 2
im. Orła Białego, 
Ogólnokształcąca Szkoła 
Sztuk Pięknych)
ul. Żeromskiego 11
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 20 26

Zespół Szkół nr 3
ul. Konopnickiej 15
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 25 53

Szkoła Podstawowa nr 1
im. Konstytucji 3 Maja
ul. Zamkowa 19
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 25 56

Przedszkole Publiczne nr 2
im. Marii Konopnickiej 
ul. Sienkiewicza 6
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 58 80

Poradnia 
Psychologiczno-Pedagogiczna
ul. Żeromskiego 11
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 26 63
fax: 56 475 62 23

Przedszkole Publiczne
w Kowalewie Pomorskim
ul. Konopnickiej 13
tel. 56 684 15 22
tel. kom. 607 521 211

Szkoła Podstawowa
im. Marii Konopnickiej
w Kowalewie Pomorskim
ul. Jana Pawła II 2
tel. 56 684 01 85

Szkoła Podstawowa
im. Wojska Polskiego 
w Pluskowęsach
Pluskowęsy 22a
tel. 56 684 15 41

Szkoła Podstawowa 
im. Ireny Sendlerowej 
w Wielkiej Łące
Wielka Łąka 11
tel. 56 684 38 20

Szkoła Podstawowa 
im. Janusza Korczaka
w Wielkim Rychnowie
Wielkie Rychnowo 53
tel. 56 684 21 11

Szkoła Podstawowa 
w Mlewie
Mlewo 4
tel. 56 684 23 34

Pomoc społeczna
Świetlica Socjoterapeutyczna
i Środowiskowa
ul. Sporotowa 8
87-400 Golub-Dobrzyń
kom. 693 300 491

Dom Pomocy Społecznej
ul. PTTK 6
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 21 05

Powiatowe Centrum
Pomocy Rodzinie
ul. J.G. Koppa 1
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 76
tel./fax: 56 682 03 91

Powiatowa Placówka
Opiekuńczo-Wychowawcza
Wielgie 80a
87-645 Zbójno
tel. 56 475 61 81
kom. 730 934 730

Miesjko-Gminny Ośrodek
Pomocy Społecznej
87-410 Kowalewo Pomorskie
ul. Św. Mikołaja 5
tel. 56 684 11 30
kom. 601 839 676

Zdrowie
Pogotowie numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

Szpital Powiatowy
ul. J.G. Koppa 1e
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 22 91

Gol-Med - NZOZ
ul. Szosa Rypińksa 30c
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 54 88

Nasz-Medyk - NZOZ
ul. Szosa Rypińska 4a
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 683 28 81
kom. 509 354 026

Apteka Osiedlowa
ul. Marii Konopnickiej 12
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 491 98 88

Apteka Dobra
ul. Pod Arkadami 4/6
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 472 16 64

Apteka Puls
ul. Marii Konopnickiej 7a
87-400 Golub-Dobrzyń
tel. 56 477 00 71

O G Ł O S Z E N I A   D R O B N E

KUPIĘ DZIAŁKĘ ROLNĄ  886-127-311

SPRZEDAM OWIES  nr tel. 883-678-823

Sprzedaż kurek odchowanych dostawa gratis. 
Tel. 503-508-148

Działki
Nieruchomości

Zwierzęta

Rolnictwo
Inne
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R E K L A M A

REGION  Piątek 31.05.2024 r. był dniem pełnym wrażeń dla gim-
nastyków należących do TG ,,Sokół” i UKS ,,Orlik”. Mistrzostwa 
Polski Fit Kid w Brodnicy to wydarzenie objęte patronatem Ja-
rosława Radacza – Burmistrza Brodnicy, które zorganizowano 
dzięki Towarzystwu Gimnastycznemu „Sokół” z druhną Katarzy-
ną Brózdą na czele, przy współpracy Polskiego Związku Fit Kid

Medalowe  
mistrzostwa

Region

Wizyta
w Szafarni
200. rocznica pierwszych wakacji Fryderyka Chopina 
w Szafarni. Dla tej okazji poświęcona była audycja, 
w której 11.06.2024 r. wzięli udział słuchacze Golub-
sko-Dobrzyńskiego Uniwersytetu Trzeciego Wieku.

R E K L A M A

W  mistrzostwach Polski wy-
startowało kilkuset zawodników 
i  zawodniczek z  całego kraju, 
z dwunastu klubów i towarzystw 
gimnastycznych zrzeszonych 
w Polskim Związku Fit Kid, w tym 
dwudziestu zawodników z  Ko-
walewa Pomorskiego. Zawodni-
cy z  naszego regionu startowali 
w kategorii NO STRESS, gdzie wy-
startowało 205 zawodników oraz 
zaprezentowali występy solowe 

w kategorii III klasy zawodniczej, 
gdzie wystartowało 99 zawodni-
ków.

Reprezentanci UKS Orlik i TG 
„Sokół” uplasowali się na nastę-
pujących miejscach:

NO STRESS rocznik 2015: 
I  miejsce – Amelia Bocianow-
ska, Oliwia Dzwonkowska, Zofia 
Terpiłowska, Zuzanna Taborek. 
II miejsce – Marta Huzior, Julita 
Okurowska. III miejsce – Agata 

Taborek, Patrycja Sawicka, Maria 
Rzeźniczek, Zuzanna Chmiele-
wicz, Maja Furmańska.

NO STRESS rocznik 2014: 
I miejsce – Julia Jarzyńska, Nata-
lia Wudzińska, Patrycja Skorska. II 
miejsce – Zofia Gumowska, Julia 
Zegarska, Miłosz Watras. III miej-
sce – Martyna Kiżewska, Patryk 
Watras.

Występy solowe w  kategorii 
III klasa chłopców: II miejsce – 
Miłosz Watras, III miejsce – Patyk 
Watras.

Występy solowe w  kategorii 
III klasa dziewcząt rocznik 2014: 
XV miejsce – Natalia Wudzińska, 
XVIII miejsce – Julia Zegarska, XIX 
miejsce – Julia Jarzyńska.

Występy solowe w  kategorii 
III klasa dziewcząt rocznik 2015: 
XII miejsce – Julita Dzwonkow-
ska, XIII miejsce – Zofia Terpiłow-
ska, XV miejsce – Oliwia Dzwon-
kowska, XVI miejsce – Zuzanna 
Chmielewicz, XVII miejsce – Mar-
ta Huzior.

Opr. (Szyw)
fot. UM Kowalewo Pom.

Całe wydarzenie popro-
wadziła bardzo profesjonalnie 
Marcelina Świniarska, przybli-
żając co ciekawsze wątki z życia 
Fryderyka Chopina. Fragmen-
ty biografii przeplatane były 
utworami tego wybitnego kom-
pozytora w wykonaniu Marcina 
Mackiewicza. Po zakończeniu 
audycji z  ogromnym zaintere-
sowaniem obejrzano film trak-

tujący o  pobycie Chopina 
w  Szafarni i  jego wycieczkach 
do okolicznych miejscowości. 
Nie obyło się też bez degu-
stacji kawy żołędziowej, którą 
pijał Fryderyk podczas poby-
tu w  Szafarni. Na zakończenie 
pamiątkowe zdjęcia i spacer po 
zadbanym parku.

Opr. (Szyw)
fot. MiPBP
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REGION  Od 1 września 2024 r. więcej osób będzie mogło skorzystać z nauczycielskiego świadczenia kom-
pensacyjnego czy z wcześniejszej emerytury stażowej dla nauczycieli

Zmiany w świadczeniach
dla nauczycieli

– Nauczyciele, wychowawcy, 
czy inni pracownicy pedagogiczni, 
którzy urodzili się po 1948 roku, nie 
muszą czekać do ukończenia po-
wszechnego wieku emerytalnego, 
by otrzymywać z  ZUS-u  świadcze-
nie. Jeśli mają odpowiedni wiek, staż 
pracy i rozwiązali stosunek pracy, to 
mogą np.  skorzystać z nauczyciel-
skiego świadczenia kompensacyjne-
go – informuje Krystyna Michałek, 
regionalny rzecznik prasowy ZUS 
województwa kujawsko-pomorskie-
go.

Aby nabyć prawo do nauczyciel-
skiego świadczenia kompensacyjne-
go, należy spełnić łącznie trzy warun-
ki. Pierwszym z nich jest ukończenie 
określonego wieku, który jest zróż-
nicowany dla kobiet i dla mężczyzn. 
Do końca 2024 r. kobieta musi ukoń-
czyć co najmniej 55 lat, a mężczyzna 
60 lat. W latach 2025-2026 wiek ten 
wynosi 56 lat dla kobiet, 61 lat dla 
mężczyzn, w  latach 2027-2028 wiek 
wynosi 57 lat dla kobiet, 62 lata dla 
mężczyzn, w latach 2029-2030 wiek 
wynosi 58 lat dla kobiet, 63 lata dla 
mężczyzn, w  latach 2031-2032 wiek 
wynosi 59 lat dla kobiet, 64 lata dla 
mężczyzn.

Drugim warunkiem jest odpo-
wiedni staż ubezpieczeniowy. Nale-
ży udowodnić 30 lat okresów skład-
kowych i nieskładkowych, w tym 20 
lat pracy w  zawodzie nauczyciela, 
wychowawcy, czy innego pracow-
nika pedagogicznego przynajmniej 
w wymiarze 1/2 obowiązkowego wy-
miaru zajęć w  placówkach wymie-
nionych w ustawie o nauczycielskich 
świadczeniach kompensacyjnych. 
To może być praca nauczycielska 
na przykład w publicznych i niepu-

blicznych przedszkolach, szkołach, 
specjalnych ośrodkach szkolno-
wychowawczych czy młodzieżo-
wych ośrodkach wychowawczych. 
Co ważne od 1 września krąg osób 
uprawnionych do nauczycielskiego 
świadczenia kompensacyjnego po-
szerza się o  pracowników poradni 
psychologiczno-pedagogicznych.

– Do świadczenia kompensa-
cyjnego po spełnieniu wszystkich 
warunków będą mieć prawo także 
nauczyciele, wychowawcy inni  pra-
cownicy  pedagogiczni zatrudnieni 
w publicznych i niepublicznych po-
radniach psychologiczno-pedago-
gicznych w tym w poradniach specja-
listycznych udzielających dzieciom, 
młodzieży, rodzicom i nauczycielom 
pomocy psychologiczno-pedagogicz-
nej, a także pomocy uczniom w wy-
borze kierunku kształcenia i zawodu 
– mówi Krystyna Michałek.

Ostatni, niezbędny warunek, to 
rozwiązać stosunek pracy na swój 
wniosek lub stosunek wygaśnie 
w  określonych okolicznościach np. 
umowa o  pracę wygaśnie z  powo-
du upływu okresu, na jaki została 
zawarta. Gdy zatrudnienie odbywa 
się w kilku miejscach, to muszą zo-
stać rozwiązane wszystkie umowy 
o  pracę, bez względu na ich cha-
rakter i  wymiar czasu, w  jakim są 
wykonywane. Istotne jest również 
by po rozwiązaniu stosunku pracy 
w charakterze nauczyciela, a przed 
przejściem na świadczenie kompen-
sacyjne nie wykonywać żadnej innej 
pracy ani nie prowadzić działalności 
gospodarczej.

Wysokość świadczenia
Wysokość nauczycielskiego 

świadczenia kompensacyjnego usta-

lana jest indywidualnie i  nie może 
być niższa niż najniższa gwaranto-
wana emerytura, która aktualnie 
wynosi 1780,96 zł brutto. Świadcze-
nie to przysługuje do czasu osią-
gnięcia powszechnego wieku eme-
rytalnego lub uzyskania prawa do 
wcześniejszej emerytury.

Emerytura nauczycielska bez 
względu na wiek

Nauczyciele mogą także przejść 
na wcześniejszą emeryturę nauczy-
cielską. Wciąż na taką emeryturę 
mogą przechodzić osoby, które 31 
grudnia 2008 r. miały co najmniej 
30 lat pracy, w tym minimum 20 lat 
pracy nauczycielskiej wykonywanej 
przynajmniej w  wymiarze połowy 
obowiązującego pełnego wymia-
ru zajęć. Wyjątkiem są nauczyciele 
m.in. ze szkół i  zakładów specjal-
nych. W  ich przypadku emerytura 
jest przyznawana, jeśli do 31 grudnia 
2008 r. mieli 25 lat pracy, w tym 20 
lat pracy nauczycielskiej przynaj-
mniej w  wymiarze 1/2 obowiązko-
wego wymiaru zajęć. Nauczyciel, 
który chce przejść na emeryturę na-
uczycielską musi rozwiązać umowę 
o pracę i złożyć wniosek o emerytu-
rę nauczycielską przed osiągnięciem 
powszechnego wieku emerytalnego. 
Jeśli przystąpił do OFE, to musi do-
datkowo złożyć  wniosek o przeka-
zanie środków zgromadzonych na 
rachunku w  otwartym funduszu 
emerytalnym na dochody budżetu 
państwa.

Nowa emerytura od 1 wrze-
śnia

Od 1 września 2024 r. wchodzą 
zmiany przepisów w Karcie Nauczy-
ciela, dzięki którym nauczyciele, 
którzy nie spełnili warunków do 

wcześniejszej emerytury bez wzglę-
du na wiek do 31 grudnia 2008 r., 
będą mogli przejść na tzw. emery-
turę stażową. Muszą jednak spełnić 
kilka warunków. Jednym z nich jest 
rozpoczęcie pracy jako nauczyciel, 
wychowawca, inny pracownik pe-
dagogiczny w  przedszkolu, szkole, 
placówce lub innej jednostce organi-
zacyjnej wymienionej w art.1 Karty 
Nauczyciela przed 1 stycznia 1999 r. 
Trzeba też rozwiązać stosunek pra-
cy i  udokumentować 30 lat stażu 
składkowego (bez okresów rolnych) 
w  tym 20 lat faktycznego wykony-
wania  pracy  nauczycielskiej świad-
czonej w wymiarze przynajmniej 1/2 
obowiązkowego wymiaru zajęć.

Nauczyciele będą mogli prze-
chodzić na wcześniejsze emerytu-
ry etapami. Ważny jest wiek. Jako 
pierwsi z nowej emerytury nauczy-
cielskiej, od 1 września 2024 r. mogą 
skorzystać nauczyciele urodzeni 
przed 1 września 1966 r., o ile przed 
dniem wejścia w  życie przepisów 
ukończyli 58 lat i  spełniają pozo-
stałe warunki. Od 1 września 2025 
r. na emeryturę będą mogli przejść 
nauczyciele urodzeni po 31 sierpnia 
1966 r. a przed 1 września 1969 r., któ-
rzy przed 1 września 2025 r. ukończą 
co najmniej 56 lat. Natomiast od  1 
września 2026 r.  na emeryturę będą 
mogli przejść nauczyciele urodzeni 
po 31 sierpnia 1969 r.

Wniosek o  nową emeryturę 
nauczycielską należy złożyć przed 
osiągnięciem powszechnego wieku 
emerytalnego 60 lat dla kobiet i 65 
lat dla mężczyzn. Prawo do tej  eme-
rytury nie ustaje w związku z osią-
gnięciem powszechnego wieku eme-
rytalnego. 

Wysokość nowej emerytury
Nowa emerytura nauczycielska 

obliczona zostanie w  wyniku po-
dzielenia zwaloryzowanego kapitału 
początkowego, zwaloryzowanych 
składek zgromadzonych na koncie 
ubezpieczonego oraz zwaloryzo-
wanych środków zgromadzonych 
na subkoncie przez  średnie dalsze 
trwanie życia dla osoby w  wieku, 
w którym przechodzi na tę emery-
turę. Co ważne, aby mieć prawo do 
nowej emerytury nauczycielskiej, 
kwota z wyliczenia musi być nie niż-
sza od minimalnej emerytury, która 
aktualnie wynosi 1780,96 zł brutto. 

Z  chwilą wydania decyzji 
w sprawie ustalenia prawa do nowej 
emerytury nauczycielskiej środki 
w OFE  są umarzane i  przechodzą 
na subkonto w ZUS-ie, które jest za-
mykane. Tym samym ustaje człon-
kostwo w  OFE. W  związku z  tym 
kobieta, która jest członkiem OFE, 
nie nabędzie prawa do emerytury 
kapitałowej w  powszechnym wie-
ku emerytalnym i  tym samym nie 
będzie miała prawa do przeliczenia 
emerytury w docelowej wysokości.

Co ze środkami z  II filaru 
emerytalnego?

W  przypadku przejścia na 
nauczycielskie świadczenie kom-
pensacyjne w  razie śmierci środki 
z  subkonta i  OFE są dziedziczone. 
Natomiast, w  przypadku nowej 
emerytury nauczycielskiej środki 
z  subkonta (wraz z  przekazanymi 
środkami z OFE) są przenoszone na 
konto ubezpieczonego i  nie podle-
gają dziedziczeniu, co oznacza brak 
prawa do podziału środków lub wy-
płaty gwarantowanej.

(red)

Region

Nie przegap terminu, złóż wniosek o 800 plus
Od 1 czerwca rozpoczął się kolejny roczny okres wypłaty świadczenia z programu „Rodzina 800 plus”. Wciąż wielu rodziców nie dopeł-
niła jednak formalności i nie złożyła jeszcze wniosków o świadczenie na nowy okres. Warto się pospieszyć i dokumenty złożyć jeszcze 
w czerwcu. Dzięki temu wypłaty 800  plus można się spodziewać najpóźniej do końca sierpnia z wyrównaniem za czerwiec i lipiec.

Już od 1 lutego rodzice i opieku-
nowie składają wnioski o 800 plus na 
okres świadczeniowy, który rozpoczął 
się 1 czerwca br. i potrwa do 31 maja 
2025 r. – W województwie kujawsko-
pomorskim tylko do 6 czerwca do 
ZUS-u wpłynęło ok. 212,7 tys. takich 
wniosków, w  całym kraju niemal  
4,1 mln. Duża część uprawnio-
nych nie złożyła jeszcze wniosków 
o świadczenie. W skali całego kraju 
wniosków o świadczenie nie złożono 
na około 100 tys. dzieci – informu-

je Krystyna Michałek, regionalny 
rzecznik prasowy ZUS województwa 
kujawsko-pomorskiego.

Czasu na przekazanie formu-
larza jest coraz mniej. Termin mija 
30 czerwca. – Jeśli rodzic spóźni się  
i  złoży wniosek o  800 plus po 30 
czerwca, to nie otrzyma już wyrów-
nania od czerwca. Świadczenie bę-
dzie przyznane od miesiąca złożenia 
dokumentów, czyli wniosek złożo-
ny w lipcu będzie oznaczał wypłatę 
świadczenia od lipca. Wyjątek stano-

wią rodzice nowo narodzonych dzie-
ci, którzy na złożenie dokumentów 
mają trzy miesiące od narodzenia 
dziecka – dodaje rzeczniczka.

Jak sprawdzić, czy złożyliśmy 
wniosek?

Jeśli rodzic bądź opiekun dziec-
ka nie jest pewny, czy złożył wnio-
sek o 800 plus na nowy okres bez 
względu na to, jakim kanałem prze-
kazał formularz, może to sprawdzić 
logując się na PUE ZUS. W zakładce 
„Rodzina 800+” w oknie „Szczegóły 

Twoich wniosków’’ może sprawdzić 
nie tylko czy wniosek wpłynął do 
ZUS-u, ale także, jaki jest stan obsłu-
gi tego wniosku, np. że jest w trakcje 
obsługi bądź świadczenie zostało 
przyznane.

Co ważne klientowi, który nie 
miał dotychczas konta na PUE ZUS, 
a złożył wniosek o świadczenie wy-
chowawcze przez bankowość elek-
troniczną bądź za pośrednictwem 
portalu Emp@tia, ZUS założył konto 
na PUE automatycznie. W takiej sy-

tuacji, aby zalogować się na to kon-
to, należy użyć danych do logowa-
nia, które zostały wysłane na adres 
e-mailowy wskazany we wniosku 
o 800 plus.

Świadczenie 800 plus przysłu-
guje na każde dziecko do ukończe-
nia przez nie 18 lat, niezależnie od 
osiąganych dochodów. Pieniądze są 
przekazywane wyłącznie w  formie 
bezgotówkowej na rachunek ban-
kowy.

(red)
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REGION  Kapitał początkowy to ważna część przyszłej emerytury. Osoby, które nie mają jeszcze obliczonego 
kapitału, a powinny go mieć, warto, aby zadbały o jego wyliczenie jak najszybciej. Wiele zakładów pracy zo-
stało zlikwidowanych lub przekształcanych i mogą pojawić się trudności z otrzymaniem dokumentów, które 
potwierdzą zatrudnienie i wysokość zarobków przed 1999 r.

Zadbaj o swój kapitał początkowy

Kapitał początkowy to nic inne-
go jak odtworzenie kwoty składek 
na ubezpieczenia społeczne sprzed  
1 stycznia 1999 r. – Ustalany jest dla 
osób urodzonych po 1948 r., które 
były zatrudnione lub same opłacały 
składki na ubezpieczenia społeczne 
przed 1999 r. – informuje Krystyna 
Michałek, regionalny rzecznik praso-
wy ZUS województwa kujawsko-po-
morskiego.

Niektórzy emeryci urodzeni 
przed 1949 r. mogą mieć wyliczo-
ny kapitał początkowy, o ile łącznie 
spełnią kilka warunków tj.: osiągnę-

li powszechny wiek emerytalny po 
31 grudnia 1998 r.; złożyli wniosek 
o  emeryturę z  tytułu ukończenia 
powszechnego wieku emerytalne-
go po 31 grudnia 2008 r. i wystąpili 
o wyliczenie emerytury według no-
wych zasad; mają wymagany staż 
ubezpieczeniowy (co najmniej 20 lat 
kobieta, 25 lat mężczyzna); po osią-
gnięciu powszechnego wieku kon-
tynuowali pracę i opłacali składki na 
ubezpieczenia emerytalne i  rento-
we.

Znaczenie kapitału początko-
wego dla wysokości emerytury

Kapitał początkowy to ważna 
część emerytury i ma duży wpływ 
na jej wysokość. Emerytura zależy 
bowiem od zwaloryzowanego kapi-
tału początkowego, zwaloryzowa-
nych składek zebranych na koncie 
emerytalnym (od stycznia 1999 r.) 
oraz średniej dalszej długości życia. 
Jeśli więc przyszły emeryt ma długi 
okres zatrudnienia przed 1999 r., to 
brak kapitału początkowego znaczą-
co zmniejszy wysokość świadczenia. 
Dlatego warto, aby osoby, które pra-
cowały do 31 grudnia 1998 r., a nie zło-
żyły jeszcze wniosku o ustalenie ka-
pitału początkowego, jak najszybciej 
to zrobiły. Trzeba mieć na uwadze, 
że wiele zakładów pracy, które funk-
cjonowały do końca 1998 r., może już 
nie istnieć i można mieć trudności 
ze znalezieniem dokumentów, które 
potwierdzą zatrudnienie i wysokość 
zarobków przed 1999 r.

Jakie dokumenty będą po-
trzebne

Wniosek o  wyliczenie kapita-
łu początkowego (formularz ZUS 
EKP) powinien być złożony najpóź-
niej z  wnioskiem o  emeryturę. Do 
wniosku należy dołączyć informację 
o okresach składkowych i nieskład-
kowych na formularzu ZUS ERP-6. 
Potrzebne będą także dokumenty, 
które potwierdzą staż ubezpiecze-

niowy przed 1999 r., np.: świadectwa 
pracy lub zaświadczenia pracodaw-
ców, legitymacje ubezpieczeniowe 
(gdy są w  nich wpisy o  zatrudnie-
niu), zaświadczenia z urzędu pracy, 
zaświadczenia z  ośrodka pomocy 
społecznej (jeśli były pobierane 
stałe zasiłki z opieki społecznej, od 
których były opłacane składki na 
ubezpieczenia społeczne), książecz-
ka wojskowa, zaświadczenie z insty-
tucji, w której pełniona była służba 
zawodowa, zaświadczenie z uczelni 
lub dyplom, w którym jest informa-
cja o ukończeniu studiów oraz pro-
gramowym czasie trwania nauki. 

W przypadku braku dokumen-
tów można przedstawić: umowy 
o pracę, opinie o pracy, wpisy w sta-
rym (książeczkowym) dowodzie 
osobistym, legitymacje służbowe, 
legitymacje związków zawodowych, 
pisma od pracodawcy (np. o powo-
łaniu, mianowaniu, zmianie angażu, 
przyznaniu nagrody), uwierzytel-
nione kopie dokumentów lub ich 
odpisy wydane przez archiwum lub 
jednostkę, która przechowuje doku-
mentację zlikwidowanych zakładów 
pracy, zeznania świadków (najlepiej 
byłych współpracowników).

Trzeba również dołączyć do-
kumenty, które potwierdzą wy-
sokość wynagrodzenia przed 1999 

r., np.: zaświadczenie o  zatrudnie-
niu i  wynagrodzeniu, wystawione 
przez pracodawcę lub jego następcę 
prawnego (mogą być na formularzu 
ERP-7), legitymację ubezpieczeniową 
z wpisami o zatrudnieniu i wynagro-
dzeniu, a także kopie dokumentacji 
płacowej sporządzonej przez archi-
wum, które gromadzi dokumentację 
zlikwidowanych zakładów pracy lub 
uwierzytelnione kopie dokumenta-
cji płacowej sporządzonej przez inne 
instytucje przechowujące dokumen-
tację danego zakładu pracy.

Osoby, które indywidualnie 
opłacały składkę na ubezpieczenia 
społeczne jako osoba prowadząca 
działalność gospodarczą albo współ-
pracująca z taką osobą, w formula-
rzu ZUS EKP powinny podać m.in. 
numer konta płatnika składek (NKP), 
adres prowadzonej działalności i jej 
okres, a także adres ZUS-u, do które-
go opłacane były z tego tytułu skład-
ki przed 1999 r.

Co ważne do wniosku obowiąz-
kowo muszą być dołączone orygi-
nalne dokumenty albo ich odpisy 
poświadczone przez notariusza albo 
pełnomocnika, który jest adwoka-
tem, radcą prawnym, rzecznikiem 
patentowym lub doradcą podatko-
wym.

(red), fot. ZUS

Region

PUE ZUS ma 13 mln użytkowników
Już niemal 13 mln osób korzysta z Platformy Usług Elektronicznych ZUS. Swój profil na PUE ZUS mają zarówno przedsiębiorcy, lekarze, 
osoby pracujące, jak i emeryci czy renciści.  Konto na PUE może też mieć nastolatek, który ukończył 13 lat, pod warunkiem że ma swój 
dokument tożsamości.

Platforma Usług Elektronicz-
nych ZUS to kompleksowy e-urząd, 
który jest dostępny 24 godziny na 
dobę, przez 7 dni w  tygodniu. – 
Mając swój profil na PUE ZUS wiele 
spraw w  ZUS-ie można załatwić 
bez wychodzenia z  domu. PUE 
umożliwia również dostęp do wie-
lu istotnych informacji, które znaj-

dują się na naszym koncie w ZUS. 
Co ważne od ubiegłego roku każdy, 
kto jest płatnikiem składek, musi 
obowiązkowo posiadać takie kon-
to – informuje Krystyna Michałek, 
regionalny rzecznik prasowy ZUS 
województwa kujawsko-pomor-
skiego.

PUE daje możliwość na bieżące 

kontrolowanie pracodawcy w  za-
kresie zgłoszenia do ubezpieczeń 
i  wysokości opłacanych składek. 
Na indywidualnym profilu w PUE 
znajdziemy informację o  stanie 
konta ubezpieczonego wraz z wy-
liczoną hipotetyczną emeryturą, 
sprawdzimy, czy członkowie rodzi-
ny zostali prawidłowo zgłoszeni do 
ubezpieczenia zdrowotnego, a tak-
że obliczymy w kalkulatorze eme-
rytalnym prognozowaną emerytu-
rę. Poprzez konto na PUE możemy 
też otrzymywać indywidualne od-
powiedzi z ZUS-u i o każdej porze 
przez 7 dni w  tygodniu wysyłać 
wnioski i dokumenty do Zakładu.

– Seniorzy tą drogą mogą zło-
żyć np. wniosek o  zmianę sposo-
bu wypłaty świadczenia z  adresu 
na rachunek bankowy, a  rodzice 
i  opiekunowie wnioski o  świad-
czenia dla rodzin jak: 800+, wy-
prawkę szkolną, rodzinny kapitał 

opiekuńczy czy żłobkowe. Płatnicy 
składek mogą elektronicznie prze-
kazywać wnioski do ZUS-u  i  ko-
rzystać z  bezpłatnej aplikacji 
ePłatnik przeznaczonej do obsługi 
dokumentów ubezpieczeniowych. 
Mogą też kontrolować stan swoich 
rozliczeń z  ZUS-em, mają dostęp 
do zwolnień lekarskich swoich 
pracowników, mogą samodzielnie 
tworzyć elektroniczne dokumenty 
z  danymi z  ZUS-u  i  przekazywać 
je do innych instytucji (np. banku 
lub urzędu). Za pomocą PUE moż-
na też umówić wizytę w placówce 
ZUS na konkretny dzień i godzinę, 
by nie czekać w kolejce – dodaje 
rzeczniczka.

Profil na PUE ZUS zakładany 
jest zawsze dla osoby fizycznej. 
Taki profil może posiadać niepeł-
noletnia młodzież tj. nastolatek, 
który ukończył 13. rok życia, pod 
warunkiem że ma swój dokument 

tożsamości. Taki młody człowiek 
na swoim profilu PUE znajdzie in-
formacje, dotyczące np. zgłoszenia 
do ubezpieczenia zdrowotnego, 
czy o rencie rodzinnej, jeśli ją po-
biera.

PUE to wygodny kontakt z ZU-
S-em, dlatego warto mieć na nim 
swój profil. Założenie konta na 
PUE ZUS jest bardzo proste i trwa 
zaledwie kilka minut. Profil PUE 
można założyć samodzielnie przez 
internet, potwierdzając swoją toż-
samość za pomocą profilu zaufa-
nego lub bankowości elektronicz-
nej. Konto na PUE ZUS założymy 
także w trakcie e-wizyty, czyli wi-
deorozmowy z pracownikiem ZUS 
lub tradycyjnie w placówce ZUS-u. 
Na stronie internetowej Zakładu 
można znaleźć instrukcje jak krok 
po kroku zarejestrować konto na 
PUE ZUS.

(red), fot. ZUS
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Pobiegli o wschodzie słońca
WYDARZENIE  Damian Olkowski z Lipienicy, reprezentujący Kowalewo Biega wygrał Bieg o Wschodzie 
Słońce w Golubiu-Dobrzyniu. W kategorii sztafet najlepsza okazała się drużyna strażaków z Komendy Po-
wiatowej Państwowej Straży Pożarnej w Golubiu-Dobrzyniu

W  czwartej edycji Biegu 
o  Wschodzie Słońce w  Golu-
biu-Dobrzyniu wzięło udział 
250 biegaczy, między innymi 
z  powiatów: aleksandrowskie-
go, brodnickiego, bydgoskiego, 
grudziądzkiego, lipnowskiego, 
świeckiego, toruńskiego, tu-
cholskiego, wąbrzeskiego, ry-
pińskiego, sępoleńskiego, ino-
wrocławskiego, mogileńskiego, 
włocławskiego, chełmińskiego 
oraz golubsko-dobrzyńskie-
go. Byli także biegacze z  wo-
jewództw: mazowieckiego, 
lubuskiego, śląskiego, wiel-
kopolskiego, warmińsko-ma-
zurskiego i  pomorskiego oraz 
z Niemiec.

Trasa biegu wynosiła 12 ki-
lometrów i  wiodła przez ulice 

Golubia-Dobrzynia oraz tereny 
gminy Golub-Dobrzyń. Start 
i meta znajdowały się na Zamku 
Golubskim. Tradycyjnie zawod-
nicy wystartowali punktualnie 
o godzinie wschodu słońca, czy-
li o 4:16.

Indywidualnie bieg wygrał 
Damian Olkowski z  Lipienicy, 
reprezentujący Kowalewo Biega. 
W  sztafecie najlepsza okazała 
się grupa strażaków z Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w Golubiu-Dobrzyniu. 
W  skład zwycięskiej drużyny 
weszli: Piotr Błach, Rafał Cip-
kowski, Konrad Muchewicz oraz 
Patryk Sorger.

(Szyw)
fot. UMGD, PSP

Kolarstwo

MTB w Radominie po raz trzeci
W piątek 7 czerwca w Radominie odbyły się zawody w kolarstwie górskim MTB dla dzieci pod nazwą „III Mistrzostwa Gminy Radomin na 
rowerach MTB”.

Do rywalizacji przystąpiło 
około 50 młodych kolarzy uczęsz-
czających do szkół na terenie gmi-
ny Radomin. Zawodnicy do poko-
nania mieli trasę wiodącą przez 
park w  Radominie z  metą na bo-

isku. Dzieci rywalizowały w  4 ka-
tegoriach wiekowych z  podziałem 
na chłopców i dziewczęta, długość 
trasy była uzależniona od wieku 
uczestników.

Po zakończeniu wyścigów nad-

szedł czas na ceremonię wręczenia 
nagród. Wszyscy uczestnicy otrzy-
mali pamiątkowe medale, a  naj-
lepsi statuetki oraz dyplomy z rąk 
wójta gminy Radomin Piotra Wol-
skiego. Organizatorem wydarzenia 

była szkółka kolarska w Radominie, 
Akademia Michała Kwiatkowskiego 
Copernicus oraz GOKiS.

– Serdeczne podziękowania 
należą się Akademii Copernicus, 
która użyczyła sprzętu na zawody 

oraz dla trenerów szkółki dzięki 
którym sprawnie przeprowadzono 
rywalizację – podsumowują orga-
nizatorzy imprezy.

(GM), fot. nadesłane
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